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■ Z D o d a tk am i  k o sz tu je  
w p r e n u m e r a c i e :  B e z  p o ­
c z t y :  k w a r t a ln i e  4 z ł . ;
m ie s ię c z n ie  1 z ł .  40  cent .  
Z p o c z t a :  k w a r t a l n i e 6 zł.; 
m ies ięc zn ie  1 zł. 75  c. w . a.

I n s e r c y a  w  pó łk o lu m n ie  
d ru k ie m  g a rm o n t ,  7 c e n ­
tów od w i e r s z a  —  B e k la -  
m acye gą w o lne  od o p ła ty  
p o cz to w e j .
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Część urzędowa.
( urzędowej  części Gazety w iedeńskiej.J

Jego c. k. Apost.  Mość raczy!  nnjwy ższetn pos tanowieniem 
z 13. października r. b. mianować najmiłościwie j r adzcę sekcyjnego 
Dra.  Antoniego B e c k a  dy rek to r em  drukarn i  nadwornej  i r ządowej  
* pozos tawieniem go w dotychczasowym ch ar ak te rze  służby.

W i e d e ń ,  8. l istopada.  Dnia dzis ie jszego wyszed ł  w c. k.  
nadwornej  i r ządowej  d rukarn i  w Wied n iu  i zos ta ł  rozesłany LV. 
zeszy t  Dziennika ustaw państwa.

T en  zeszy t  zawie ra :
Nr .  131. Obwieszczenie mini s te rs twa  ska rbu  z 30go października 

186(5, względem upoważnienia pobocznego u rzędu  celnego p i e r w ­
szej klasy w Yoi te rs re i th  w Czechach do manipulacyi  w y w o z o ­
wej z piwem.

Nr.  132.  Rozporządzen ie  mini ste rs twa handlu i rolnic twa z a.  l is to ­
pada 1866,  wzg lędem uwolnienia od opłaty por lo ry i  komisy i do 
l ikwidowania  majątku związkowego  w Fra nkf ur c i e  nad Menem.

Cześć itienrzedowa.i  V

L w ów ,  10.  l is topada.
1’o łu rzędowy a r tyku ł  w „Drcsd.  J o u r n a l 41 zapewnia ,  ze K r ó l  

i^uski wszys tkie  t r ak ta t em pokoju ohjele zobowiązania  wykona 
wiernie i bez zas t r ze ze ń ,  i wzywa wszys tkich,  k tó rzy  hołdują K r ó ­
lowi,  ażeby wsp ie ra l i  go na nowej  d rodze w dopełnieniu obow iązk ów .

\Y H a n o w e rze  ogłoszony zos ta ł  w dzienniku ustaw r o zka z  
gab ine towy względem zaprowadzen ia  pow szechnego  obow iązku  do 
s łu ż b y  w o js k o w e j . Wszyscy  t egoroczni  r ek ruc i  byłej armii hano­
wersk ie j ,  j ako łez p rzys tawien i  juz  i ci, k tó rzy  mają być w tym 
roku p rzystawien i ,  będą wkró tce  powołani .  S tar s i  żo łnierze  p r z e ­
chodzą do reze r wy .  Ci, k tórzy w tym roki: ,  jako też  w oiiudwu 
osta tnich latach pozostal i  do dyspozy < y i, l ii zostal i  odprawieni ,  
będą o ile są j e szcze przydatni  do s i u / l y .  w- miarę pot rzeby do 
s łużby  powołani .  Z as t ęp s t wo  j e s t  j e szcze  w tym roku  dozwolone.

Król W i k t o r  Emanuel  p rzyby ł  do 1 \ e n e c y i  dnia 7'go b. m. 
o godzinie  l i t e j ,  i p rzy jmowany  był  na placu ś w . M a r k a  p rzez  pa- 
t r ya r che  p rzy  radosnych okrzykach  ludności .  lł o(em udał się Król 
do kościoła ,  gdzie odśpiewano Te  Demu.

Wi ec zor ny  „Monitor44 paryski  z 7go li. m. s twie rdza w swoim 
buletynie tygodn iowym,  Ze układy względem rozdz ie len iu  d łu g u  
pupiezkiego  toczą się ciągle w Paryżu ,  i jest  wszelka nadzieja,  że 
wkró t ce  ukończone zos taną z powszechuem zadowoleniem.  Również 
s twie rdza  „Moni to r44, że układy względem fra n c u sk o -a u s tr y a c k ie g o  
trak ta tu  handlowego,  rozpoczęte  w Paryżu ,  będą wkró t ce  toczyć 
się dalej w Wiedn iu ,  i że można oczek iwać pomyślnego ich r ezul ­
tatu.  Nakon iec pisze j e szcze  ter. dziennik,  że okrę ta  t r ansp or tow e ,  
k tóre mają zabrać  wojska f rancuskie z Mexyku,  są już  w pogo to ­
wiu, i ze r ząd mexykański  dalekim jes t  od tego,  by uczuwał  nie­
pokój lub s labose,  owszem podwaja on usi łowania,  by p rowadz ić  
dalej energicznie dzieło rozpoczęte  p rzez  Cesa rza  Maxymiliana.  —  
Nadio donoszą wieczorne dzienniki  parysk ie  z 7go b. iii., żc  lir. 
Sar l igos gC u jc  się juz do powro tu  do Rzymu.

„J ou rn a l  de St .  P e te r s b o n r g 41 z 7go b. m. donosi,  że a u s lry -  
o c k i  p o s e ł  lir. R e r e r t e r a  doręczy ł  w poniedzia łek W.  Księciu N a ­
s t ępcy t ronu odręczne pismo Jego Mości Ce sa rza  aus t ryack iego  i 
•Osygnia o rderu  św. Szczepana.

F ra n cy  a w yp o ic ied z ia ła  wojnę K orey .  Korea leży w okolicy,  
gdzie ciemnota chińska kwi tn ie j e szcze w całej pe ł n i j  j e s t  to K r ó ­
lestwo zostaj ące pod opieką Chin na wysuniętym daleko półwyspie 
" ‘Srhodniego wybrzeża  Azy i, k tó ry dzieli morze  żół te  od j a p o ń ­
skiego.  Kra j  len zajmuje znakomi tą  p r ze s t r zeń  900 0  mil k w a d r a t o ­
wych i j e s t  od południa dobrze uprawiony.  Mieszkańcy należą do 
•‘asy mongolskiej ,  posiadają cywil izacyę chińską i są wyznawcami  
^lUliiaizinu. Rzemiosło i przemysł  kwitną u nich,  j ak  p rawie we 
" s z y s t k i e h  k ra jach chińskich.  Rząd jest  despotyczny i t r zyma się 
s) s l em u chińskiego tak ściśle,  że osiadli w Chinach Europe jczycy  
••azywają go „ r zą dem  bambusowym44. Jezli  wojna z F rancy ą  wyb u­
chnie na p rawdę,  nie będzie to dla mch sp raw a  ła twa,  gdyż Korea  
Uczy 12 milionów mieszkańców i posiada s tosunkowo dobrze  uor-  
S'anizowaną armię.  Jaki  był  powód wypowiedzenia wojny,  mewia* 
' l°ino j e szcze .  Donoszą tylko,  że Koreauie zamordowali  40 osób,  za -  
De"  nie po największej  części  F rancuzów.

E w  Ó W . 9go listopada.  Sądzi l iśmy,  że polemika nasza ze 
■n^łowem11 j uż  się skończyła ,  bo n S ł o w o u na ostatni  a r tyku ł  nasz 
żadnej nie dało odpowiedzi .  Aliści lwowski  koresponden t  nD zien-  
n'ka  W a r s z a w s k ie g o 44, j a k o  obrońca KS ł o w a u z tą odpowiedzią

wystąpi ł ,  a kreśląc w niej gene tyczny  wywód  sporu powiada,  że 
„ S ł o w o 44 zamieści ło a r tykuł ,  k tó rego  au to r  wskaz u je  wspólność R u ­
sinów gal icyjskich z Rusią pod panowaniem rosyjskiein będącą ,  zaś 
w wywodz ie  Gazety lwowskie j  ude rzy ło  go twie rdzen ie ,  że Ro s y a-  
nie mają być potomkami Czudów,  F inów  i Mongołów.  Otóż takowfe 
określenie kwestyi  spornej  j e s t  mylne,  z p raw d ą  nie zgodne.  Bo 
najprzód „ S ł o w o 44 w ca łym sz e re gu  a r t yku łów,  wbrew dawnie j­
szemu swemu zapat rywaniu  się i ku powszechnemu zdz iwieniu w y ­
stąpi ło z twierdzeniem,  że Rusini  gal icyjscy j ednym są narodem 
z Rosyanami,  a „Gaze ta  lw o w s k a 44 nigdzie nie powiedzia ła ,  że Rosya-  
nic od Czudów,  Finów' i Mongołów pochodzą.  Szanowny ko re sp o n ­
dent  już  in formali  omija p rawdę  i sp rowadza  kwnstyę z w łaśc i ­
wego pola.

Również jest  myltiem, jakoby „Gaze ta  lw ow sk a44 w kwes tyi  tej 
barykadowała  się jedynie „go łos łownem powołaniem się na his toryę i 
na własne sw e w idzi mi się o zrozumiałości  i n iezrozumiałości  j ę z y ­
k ó w 41; bo co do pie rwszego  „Gaze ta  lw o w s k ą 44 wymieni ła owych b o ­
hate rów Rusi ,  którzy  w kilku wiekowym okres ie  nie za Rosyą,  ale 
p rzec iwko  niej walczyli ,  powołała  się na Zaporożc ,  k tó r e  łączenia 
się z Rosyą  starannie unikało.  A p rzec ież  ks iążę ta  Os t rogscy i Ro-  
żyńscy,  S tefan  Chmielnicki  i Wyhowsk i  byli to Rusini  najczystszej  
k r w i  ruskiej ,  a bliższymi będąc dawniejszych czasów nie poczuwali  
się do j edności  z narodem rosyjskim.  Ale szanowny  koresponden t  
ignoruje fakta niewątpl iwe w pamięci  ludu żyjące,  te zaś f akta mają 
tu p rzeważne  znaczenie  i kweslyę  s t anowczo  rozs t r zygają .  Kto z n a ­
jąc le fakta j e szc ze  twie rdz ić  będzie,  że Rusini gal icyjscy j ednym 
są narodem z Rosyanami,  ten zamyka  oczy p rzed j a snośc ią  słońca,  
żeby nie widzieć co białe,  co czarne.

Nie j e s t  zaś proslem widzi mi się „G aze ty  lwow sk ie j44, że Polak 
i Rusin doskonale się z sobą rozmówią,  bo tego  mieliśmy na s e j ­
mie lwowskim dosta teczne dowody,  wie to z re sz tą  każdy,  co ma 
oczy ku widzeniu i uszy ku słyszeniu,  ży jąc w Galicyi niewiedzieć
0 tern nie można.  Z  Rosyaninem zaś  nie rozmówi się ani Polak 
ani Rusin nie wyuczywszy się wprzód j ęzyka rosy jskiego,  a to 
znów większe ma znaczenie,  niż wszelkie  mniej lub więcej  nacią­
gane l ingwis tyczne wywody.

Koresp on den t  „DziennikaW.arszaw sk ie go44 powołuje się na j edność  
obrządku ,  jako na dowód jedności  narodowej  z Rosyanami.  Na to 
powiemy,  że obrządek a nawet  i wyznanie  narodowośc i  nie s tanowi
1 wcale na nią nie wpływa.  Polacy i Czechy  jednego są r z y m sk o ­
katol ickiego wyznania,  a nikt  p rzec ież  nie powie,  że j ednym są na­
rodem.  Z re sz tą  szanowny  korespondent  zapomniał ,  że Rusini  gal i­
cyjscy chociaż t r zym ają  się obrządku  wschodniego,  są jednak w y ­
znania r zymsko-ka tol i ck iego ,  i pod tym wiec wzg lędem od Rosyan 
się różnią.

Nam się w y d a j e ,  że  całe bałainuctwo,  z k tórem „ S ł o w o 44 
w bre w  dawnie jszemu swemu przekonaniu  w osta tnim czasie wys tą ­
piło, całe to ba łamuc twó  „ S ł o w a 44 i j ego  popleczników pochodzi  
zl ąd ,  iz zapomniel i ,  iż nazwa R o s y a , B o sya n ia  zupełnie  j e s t  świeża ,  
że nazwy tej  p rzed początkiem ośmnastego wieku nie 
znano.  Ro w dawniej szych wiekach było Wielkie  Ks ięs two a nas tę­
pnie Cars two  mosk iewsk ie .  P io tr  Wielki  mógł  zaiste zmienić na ­
zwę pańs twa  swojego na Imperium rosyjskie ,  ale lego uczynić nie 
mógł,  żeby dla tego już  Rusini  gal icyjscy jednym narodem z Ro s y a-  
nami być mieli. L  tern tylko }'S ło tc o “ i inne dzienniki  w osta tnich 
czasach wystąpi ły  w tendencyi  widocznie pol i tycznej ,  co dla „ G a­
ze ty  lw owsk ie j44 większe ma znaczenie,  niż wsze lkie naukowe  w y ­
wody.  Od blisko stu lat  Rusini  gal icyjscy a od wiele dawniejszych 
już  czasów Rusini  węg ie r scy żyją pod b e r ł . m  aus t ryack iem,  są i 
byli zaws ze  wiernymi poddanymi panującego domu aus t ryack iego.  
l lwa żauo  ich zawsze j ako  Rusinów i oni sami żywe zawsze  mieli i 
żywe dziś mają poczucie własnej  swej  narodowośc i .  Słowem,  w Ga­
licyi i na W ę g r a c h  żyli i żyją Rusini ,  a Rosyanami nigdy nie byli 
i nie są. Jeże l i  zaś od wcale niedawnego czasu „ S ło ic o u i inne 
dzienniki  koniecznie Rosyauów z rob ić  z nich chcą,  to my w ob ro ­
nie p rawdy i tego,  co jak i zawsze było,  wystąpić musiel iśmy 
przeciw ko widocznemu a wyrażnie t endencyjnemu nakręcaniu  i p r z e ­
kręcaniu t ak dziejów dawnie jszych  j ak i obecnego położenia .

Na tern kończymy całą polemikę i w dal sze ro zp ra w y w d a ­
wać się już  nie będziemy.  Być może,  iż lwowsk i  korespo nd en t  
„Dziennika W a r s z a w s k ie g o 44 znów powie,  że ca ły  nasz wywód j e s t  
niedorzecznośc ią  i f a ł s z e m .  Mniejsza o to, na to już  nie ma rady.  
Są ludzie,  co nie mogąc rozumowaniem przek ona ć  p r zec iwnika  i 
pokonać,  przynajmniej  za kr zyc ze ć ,  zagłuszyć go chcą,  i to im w y ­
s tarcza .

M o n a r c h i a  a u s t r y a c k a .

M  i e d e ń ,  7. l is topada.  ( N o w in y  dw oru .  — W iad o m o śc i  
bieżące .)  J ego  Ces.  król .  Apostolska Mość tudz ież  w szy sc y  w W i e ­
dniu obecni Arcyk s iążę ta  będą się zna jdować  dnia 12. b. m. w ko-
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ścielę 0 0 .  Augus tyanów na nabożeńs twie żałobnem aa  wo jowników 
austriackich poległych w boju 1848 i 1849, 1859, 1864 i 1866 r.

Na przybycie  Najjaś.  Pana d w orz ec  kolei  północnej  będzie 
ozdobion^r chorągwiami  i choiną i wspaniale  oświet lony.  W  dwo rcu  
będz ie  ustawiona kompania  ho no ro wa  wojska z sz t an da rem  i mu­
zyką.  Na peronie powi ta j ą  Naj j aś .  Pa na  członkowie Na j w yż .  dwo ru ,  
mini s t rowie i r ep rezen tan c i  gminy.  P rzy  tej sposobności  bur mi s t r z  
będz ie  miał p rzemowę do Najjaś.  Pana.

W  Z is t e r sdor f  j a ko  na g r an icy  Niższej  Aust ryi  powita ją  N a j ­
j aśniejszego Pana cz łonkowie wydziału k r a jowe go  niższo aus rya c -  
kiego,  którzy  się tam umyślnie w tym celu zg romadzą .

W dniu po w ro t u  Najjaś,  Pana Wiedeń s tosownie  do życzenia 
Jego Ces.  Mości  nie będzie oświet lony.  Ty lko  mieszkańcy J i iger-  
zeile mają i luminować domy z własnego popędu i na ulicy od mo­
stu Aspern do B a b en be rg e r s t r a s s e  wszystkie  l a tarnie będą opa t rzone 
wielkiemi płomieniami.

Naj j aś .  Pani  wraz  z dziećmi cesa rskiemi  ma powróc ić  z lschl 
do Wiedn ia  dnia 12. b. m.

Podobn ie  j a k  c. k. niższo aos t ryackie  namies tn ic two  i rada 
gminna mias la  Wiednia t akże  i komi t  pa t ryo tyczny  wiedeński  o t r z y ­
mał pisemne podziękowanie od Królewicza Alber ta  dowódzcy  wojsk 
saskich.

Książę Met ternich zamyś la  odjechać do P a ryża  ju ż  w tym 
miesiącu.

Fraucya.
P a r y ż ,  5. l is topada.  Dnia dzisiejszego odbył  się nakoniec  

na polach pod laskiem bnlońskim lyle r azy zapowiadany  przegląd 
wojsk .  Zgromadzono  tam około 22.000  wojska,  samej  gwardyi .  G a r ­
nizon pa rysk i  nie był  na tym przeglądz ie  obecny.  Ja k  wiadomo 
s ł abość  nie pozwoli ła Cesa rzowi  zwiedz ić  obozu pod Chalons,  gdzie 
g w ar d y a  przepędzi ł a całe lato.  Dzis iejszy przegląd  miał  j ą  w y n a ­
grodz ić  za to, że nie widz iała  Cesa rza  w obozie.  Ju ż  o godz.  l e j  
cała armia s ta ła  na polu marsowem w szyku  bojowym.  C e sa r z  p r z y ­
był  o godzinie  2 */a oczek iwany p rzez  j ene ra ła  F l e u r y ,  swoich ad- 
jutantów,  of icerów or do n n n so u y ch  i k i lkuse t  gwar dz i s tó w.  P r z y j e ­
cha ł  odkry tym powozem wra z  z Cesa rzową  i nas tępcą t ronu.  C e ­
sa rz  był w uniformie jet ieralskim,  Cesa rzowa  w amazonce ,  Cesa rz e -  
wicz w mundurze  kaprala  g r e u a d y e r ó w  gwardyi .  Rodz ina Cesar ska 
dos iad łszy koni udała się w ra z  z o r szakiem ku j adącemu naprze 
ciw na czele sz tabu marsza łko wi  Baraguny d1 Hillicrs.  Poprawej  
s t ronie Ce sa rz a  j echa ła  Cesa rzowa  po lewej Cesarzewicz .  Cesa rz  
j a k  wiadomo je s t  doskona łym jeźdzcem i wygląda na koniu do sk o­
nale, tym razem je dn ak  nie można w nim było pożi iać śmiałego i 
dumnego j eźdźca .  Z początku j e cha ł  powoli ,  później  puści ł  się g a ­
lopa i znowu zwolni ł  kroku .  Na tomias t  Ce sa r zo wa  wygląda ła  jak 
zawsze  wybornie  i Ce sa r ze wi cz  zdaje się być zupełnie  zd rów .  W o j ­
sko powita ło  Cesarza  z w y k ł y m ,  może donośniejszyin j a k  kiedyin-  
dziej ok rzyk iem.  Licznie zg roma dzo na  publ iczność p ow tó r zy ła  ten 
o kr zyk  z zapałem.  Okrzyki  pow ta rza ły  się nieustannie p rzy  defila­
dzie.  O tr zecie j  było już  po r e w i i ,  poczem Cesa rz  odjechał  do 
St .  Cloud.

Z  powodu dzis ie jszego p rzeg lądu  wojska,  komisya do rc o r g a -  
nizacyi armii nie miała pos iedzen ia ,  k tó re odbędz ie  się za to ju t ro  
pod p r ezydencyą  Cesarza .  Komisya j ak to już  donoszono zajmuje 
się ocenieniem rozmai tych p r o je k tó w  z k tó r ych  dotąd żaden j e szcze 
nie ma za sobą większości .  W zasadzie j edn ak  miano us tanowić  
po bór  coroczny  200 .000  ludzi i og ran iczenie czasu s łużby  w armii 
na lat  3.

Włochy.
( R ó żn e  w ia d o m o śc i . )  „ D i r i t to “ donosi ,  ze r ząd wioski  nie 

oznaczył  je szcze dnia do zwołania par lamentu.  Zdaje się, iż oc z e ­
kiwać chce p rzeb iegu  wypadków'  odnoszących  się do p r z e p r o w a ­
dzenia konwencyi  wrześniowej .

W F lo rency i  oczekują p rzybyc ia  j e n e r a ł a  Menabrea i sądzą,  
że będzie on p r zewodniczyć  w kornisyi,  k tó r a  ułożyć ma plan s y ­
s temu obcony granic morsk ich  i lądowych.

„ P a e s e “ występuje ju ż  z zażaleniami  z powodu działania n ie ­
k tó r ych  władz admini st r acy jnych w W e n ec y i ,  po ustąpieniu u r z ę d ­
ników ans t ryack ich .

Na w ar s t a t ac h  w Caste lainare budują nową fregatę,  k tóra mieć 
będzie nazwę  „Re d ’I t al i a“ i będzie tych samych rozmiarów'  co 
s t a t ek  pod Lisa zatopiony.

Wiadomośc i  z Pa le rmu zawsze  j e szcze  są smutne.  Komisa rz  
k ró lewski ,  j e n e r a ł  Cadorna ,  sp ow od ow any  był  do zaprowadzenia 
t r z e c ie g o  sądu wojennego.  Spoko jność publ iczna i bezp ieczeńs two  
b y ł y  ciągle zagrożone  i obawiano się nowych roz ruch ów  r ew olu ­
cyjnych .  Wojsko  używ a  ciągle ś r o d k ó w  os t r o żn oś c i ,  jakich się 
zwy kle  używa tylko w kraju n ieprzyjac ie lskim.

Dymisya prefekta pa le rmi tańsk iego,  L u d w ik a  Tore l l iy przyję ta  
zos ta ł a .

\V Civitavecchia stoi zaws ze  na ko twicy  parowiec h iszpański  
o 6 dzia ł ach i 250  ludzi osady.  P r ó c z  tego p rzybyć mają do Ci-  
vitaveccliia parowa  fregata h i szpańska o 60 i ko r w e ta  o 36  działach.

Do tu ryńsk iego  dziennika „P ro v in c i a“ piszą z V e l l e t r i , iż 
ludność państwa kościelnego zwłaszcza  nad g ran ic ą  włoską,  po wy­
marszu Fra n cu z ów  ma mieć zamia r  podania do rządu włoskiego 
p r o ś b y  o bronienie jej  p rzec iwko  rozbó jn ikom inte rwencyą  wojska

włoskiego,  rozbó jn ic two  bowiem zw ła sz cza  w p rowineyach  Velletri  
i F ros inone nad mia r  się zakorzeni ło .

„C o r r i e re  I t a l i ano“ donosi z Siamy,  że ki lkunastu d e z e r t e r ó w  
legii zagran iczne j  papiezkiej  udali się'  do toskańskiego  k ra ju .

Królestwo Polskie.
R  a r s z & w a ,  Tgo l is topada.  ( M a n i fe s t  re k ru ta c y jn y .)  

Ciąg dalszy.  6 )  Ochotnicy,  zaciągający się za gminy,  rodziny i 
osoby,  ulegające powinności  r ekruck ie j  z kolei  lub p rzez  losow a­
nie,  maja być p rzy jmowani  do s łużby wojskowej  dopiero po dojściu 
do lat dwadzieścia jeden wieku ;  wszakże  z rodzonych braci  do­
zwala się p rzy jmować  młodszego za s t a r s z e g o ,  chociażby młodszy 
miał  tylko dwadzieścia  l a t ,  jeżeli  len idzie z własnej  ccho ly  i za 
zgodę rodziców lub opiekunów,  i zupełnie j e s t  zda tny  do s łużby 
wojskowej .  T ak ż e  po dojściu dopiero lat dwudziestu j eden wieku,  
p rz y j m ow a ni  będą rek ruc i  kolejni z rodzin,  k tóre  dobrowolnie się 
podzieli ły.  S ta r szych  nad lat t r zydzieści  na r e k r u tó w  nie p rzy jmo­
wać ,  z wyjątkiem tylko ukrywających się od s łużby wojskowej ,  
n iewiadomych z pobytu i zadających sobie umyślnie kalec two ,  k tó ­
rzy ped log  3 i 4 us tępów art .  194 ust.  r ek r .  p rzyjmowani  być 
mają do s łużby o rok s f i i s i .  mianowicie,  t r zydz ieśc i  j eden lat  
wieku.  7 )  Dla przyjmowania  ludzi na r e k r u tó w  ustanawia się naj ­
mniejsza  miara w zro s tu  dwa arszyny t r z^  werszki  (2 arsz.  3 u e r s z . ) ;  
p rzyezern uchylają się wszelkie szczegó łowe  wyjątki  względem 
w zros lu ,  zamieszczone w ustawie r ekruck ie j ,  op rócz  us tanowionego 
dla mieszkańców powiatów mezeńskii  g o .  pineżskiego i kemskiego.  
w guherni i  Archai  g i e l s k ie j . i usfsy solskiego i j a r e ń s k ie g o ,  w gu-  
berni i  Woło go dzk i r j ,  dla k t ó r y c h ,  ze względów fizycznych tych 
powia tów,  zachowuje się dawna miara w zros tu  dwa a rszyny i pół -  
t r zec ia  w e n z k ó w  ( 2  arsz.  w<rsz . )  I 1 w a g a : l i z ę d y  rek ruck ie  
npow ażmone zostają do przyjmowania r ek rutów z kolei lub loso ­
wania,  zupełnie zdrowych  i silnych, skoro ciż jednogłośnie p rzez  
wszys tk ich cz łonków urzędu  uznani będą za szczególnie zda tnych 
do s łużhy wojskowej ,  chociażby do ustanowionej  miary wzrostu 
dwóch  ar szynów i t r zech  werszków brakowało pół werszka .  8 )  Ci, 
k tó rzy  z kolei  lub losowania powołani  będą do poboru w miejsce 
ukrywających  się,  chorych,  zostających w czasie poboru pod ś l e dz ­
twem lub sądem,  lub zadających sobie umyślne kalectwo,  mają być 
koniecznie zwracani  do poprzedniego s t a n u ,  sposobem wskazanym 
w art .  7 18  i 71 9  ust. r ek r . ,  j ak tylko ci, za k tórych  oni powołani
zostal i  do s łużby  wojskowej ,  s an i  \ ' e jdą  do tejże,  i jeżel i  u lega­
jący zwr o to w i  nie oświadczą sic z chęcią pozostania w w o js k u ;  ci 
zaś ,  k tó rzy  il( h rowolnie pozos larą w służbie wojskowej ,  mają być 
zal iczeni  na r achunek  p rzysz łych poborów.  9 )  Dla wymiany rek ru ta  
oddanego do s łużby wojskowej ,  nie za występk i  lub zb rodnie ,  na 
ocho tnika,  nie zakreś la  się żadnych t e rminów,  a pozos tawia  się 
gminom i pojedynczym osobom przeds iębran ie  w tej mierze 
k r o k ó w ,  kiedy będą n i e ć  możność i p ragnąć  tego będa.
0  wymianę re k m l a  na ochotnika interesenci  udawać się
mają z p rośbą  do u rzędu  rek ruckiego ,  a skoro  ochotnik p o ­
dług p rzepi sów ustawy rekruck ie j  okaże się zdatnym i żadnych 
p rzeszkód do przyjęcia go nie będz ie ,  w takim razie ma być s t a ­
nowczo p rzy ję ty  i oddany miejscowej  władzy wojskowej ,  z wymie­
nieniem za kogo mianowicie z r ek r u tów zosta ł  przyję ty .  Po odda ­
niu ochotnika władzy w ojs kow ej ,  urząd rek ru ck i  wzg lędem zwro tu  
wymienionego do poprzedniego stanu,  znosi się bezpośrednio  z wła ­
dzą wojskową,  pod k tó rą  wymieniony zos ta j e ,  a w razie gdyby 
miejsce znajdowania się wymienionego n ie b y ł o  wiadomem,  znosi  się 
w p ro s t  z g łównym sz tabem.  Nie zakreś la  się również żadnego t e r ­
minu dla wymiany re k r u t ów  za kwity r e k r u c k i e ,  tak dawniej  od­
danych j a ko t eż  w p rzysz łośc i  oddać się mających,  a wymienieni  na 
kwity zw racan i  być mają do poprzedniego s tanu w t ak iż  sposób 
j a k  wymienieni  na ochotników.  Tenże  sposób zwracan ia  r e k ru tó w  
przy ję ty  będzie i co do tych,  k tó rzy  zos taną wyłączeni  z wojska,  
j ako n ieprawnie  oddani do s łużby wojskowej .  1 0 )  W  rodzinach 
opodatkowanych ,  odbywających powinność r ek r u ck ą  z kolei  lub lo­
sowania,  uwalnia się od lej powinności  j edynak  lub s ta r szy  syn 
żo łnierza ,  znajdującego się w służbie w ojskowej lub zmar łego  w tejże 
albo dymisyonow a n e g o , jeżeli  tylko żołnierz  l e n ,  to j e s t  ojciec 
uwalnianego,  wszedł  do s łużby  nie j ako  ochotnik za inną rodzinę
1 nic za p rzestęps two  lub wykroczen ie  pozbawiające rodzinę posług 
rek ru ck i ch .  U )  Wszys tk ie  gminy odbywające  powinność r ek r ucką ,  
powinny sk ładać  się na wynagrodzen ie  pieniężne rek ru tó w ,  w k w o ­
cie najmniej  3 ruble dla każ d eg o ,  lub więcej ,  jeżel i  gmina będzie 
w możności .  Wolno im także robić dobrowolne składk i  dla rodzin 
r ek r u tów.  Wysokość  i p rzeznaczen ie  tych osta tnich sk ładek  zależy 
od uznania gminy,  jej ś rodków i położenia w jakiem znajdują się 
rodziny  rek ru tó w .  Te  i drugie wsparcia wyznaczane  będą  na mocy 
uchwał  gminnych i wydawane publicznie.  12 )  Znoszą  się wszelkie 
is tniej ące dotąd w pogran icznych z P rusami  i Aus t ryą  guberniach 
różn ice pod względem odbywaniu powinności  r ek ruck ie j  pomiędzy 
miastami i wsiami położonemi o sto wior s t  od granicy,  a pozostal i1 
ludnością tyci) guberni j  ; miasta te i wsie mają ulegać ogólny11* 
przepi som ustawy rekruckie j ,  w ich gubern iach  obowiązującym.  13) 
Wsze lk ie  działy familijne sporządzone  przed 1. s tyczn ia  1863 roku,  
choc iażby  części  dzielcze zapisane były pod j ednym numerem,  uzn«- 
wane być mają za p raw ne  we wszys tk ich gminach miejskich i wiej­
skich,  skoro rze czywis to ść  działu poświadczaną będzie w mias tach—- 
p r zez  urząd gminny,  r adę,  r a tusż  lub magi st r at ,  a po wsiach — 
prze z  zg romadzen ie  wiejskie .  Mogące zajść spory  i n ieporozumie­
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nia wzg lędem zal iczenia posług  r e k r u c k i c h ,  dopełnionych p rzez  
cz łonków podzielonej  rodziny,  decydowane będą p rze z  samą gminę.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

Ameryka.
Depesza te legraf iczna z Montewideo dnniesła była o porażce  

sp rzymie rzeńców brazyl i j sk ich  pod Curapai ty .  „ P a t r i e 41 zapewnia ,  
i i  według l is tów jakie z tamtych s t ron  na de sz ły ,  nic podobnego 
miejsca nie miało,  że sp rzymie rzeni  Curapai ty  wcale nie a t akowal i .  
Jedyną wiadomością pewne znaczenie mająca j e s t  to,  że na ż ą d a ­
nie p rezyden ta  Lopeza  odbyła się między nim a j enera łami  b r az y -  
li jskiemi konfereneya w Ja ta i t i -Cora ,  konfereneya  nie dała j ednak  
żadnego rezul ta tu .  W końcu września  lub na począ tku  p a ź d z i e r ­
nika k r ok i  n ieprzyjac ie lskie  znów rozpocząć  się miały.

k r o w T k a . ' '  "

(R o z p r a w y  o s ta te c z n e )  w  lw o w s k im  c. k.  s ą d z ie  k ra jo w y m  w  p rz y sz ły m  
tygodniu  odbyć  s :ę m a ją c e :  Dn. 14. l i s to p a d a :  L e ib  S im m elm a n n  i spól, c i ę ż ­
kie o b ra ż e n ie  c i a ł a ;  K iezn ła  Ja k ó b  i spól. ,  c i ężk ie  o b ra ż e n ie  c ia ła .  Dn. 15go 
l i s to p a d a :  P i lp e l  W olf ,  l i c h w a ;  Ł o z iń s k i  J u r ,  c i ę ż k ie  o b r a ż e n ie  c i a ł a ;  L e w ic k i  
Józef, k r a d z i e ż ;  H o rb an  N a s ik a ,  k r a d z i e ż ;  B u s i l  Joa nna ,  k r a d z i e ż ;  K u b y ln iek i  
M ichał ,  k r a d z i e ż ;  N ow otny  Iz ydor ,  k r a d z i e ż ;  C ha lu p iak  Iw an ,  k r a d z i e ż .

( D a ro w a n ie  n as tęp s tw '  p r a w n y c h . )  D o w iad u jem y  s ię ,  że  p a n u  W ł a d y s ł a ­
w o w i  M o n a s te r s k ie m u  d a ro w a n o  n a s t ę p s tw a  p r a w n e  w y ro k u  w y d a n e g o  n a  n iego  
w o s ta tn ic h  la ta c h .

(Nabożeństwo żałobne) za poległych w ostatniej wojnie e. k. żołnierzy 
odprawionem zostało w cerkwi parafialnej w Zaleszczykach dn, 5. b. m. z udzia­
łem c. k. urzędników, żandarmeryi, straży skarbowej, młodzieży szkolnej i 
wielu pobożnych.

( Z r a b o w a n ie  p o c z ty . )  D o n o s z ą  do „ C z a s u 41 z D ębicy  o z r a b o w a n iu  po cz ty  
z R a d o m y ś la  w  n a s tę p u ją c y  s p o s ó b :  D n .  1. b. m. ran o  p o cz ty l ion  radom ysk i  
w r a c a ł  z p ic n ią d z m i  i l i s tam i z M ie lca .  N a  d ro d z e  p r z y p a l a ło  s ię  do n iego 
dw óch  p o r z ą d n ie  u b r a n y c h  żydów, ż ąd a jąc ,  by im za  w y n a g ro d z e n ie m  pozw o l i ł  
s ię  p rz y s ią ś ć .  W  les ie  do Z g ó r s k a  n a leżąc y m ,  k tó r ę d y  w io d ła  d ro g a ,  z pytali  
ci dw a j  p o d ró ż n i  poczty lior .a ,  czy  w ie z ie  z sobą  p ien iąd ze .  L u b o  ten że  z a ­
p r z e c z y ł  tem u,  w s z e la k o  z an iepoko jony  tern p y tan iem  , p o d c ią ł  konie ,  ch c ą c  
n a jp r ę d z e j  z la s u  w y je c h a ć .  W  p a r ę  chw il  j e d n a k  j e d e n  z żydów’ dał  do r. iego 
ogn ia  z p is to le tu  i l ek k o  go z ra n i ł ,  a d r u g i  u d e r z y ł  go p r z e z  g ło w ę  ja k ie m ś  
tępem  n a r z ę d z ie m ,  że  sp a d ł  z k o z ła .  Ż y d z i  w y s ia d łsz y ,  z a w le k l i  zem d lan eg o  
w  z a ro ś la  i o b w ią z a l i  mu około szyi  p o s t ro n e k  ch c ą c  go  u dus ić ,  .i lak go  z o ­
s taw ili .  Atoli  n ie  tak  ła tw o  M a z u ra  w y p r a w ić  n a  (amtein św ia t ,  bo pomimo 
s t r z a łu ,  u d e r z e n i a  w g ło w ę  i p o s t r o n k a  n a  szy i ,  poczty lion  p r z y s z e d ł  n i e z a ­
długo do s iebie ,  p r z e r ż n ą ł  p o s t ro n e k  i n a jb l i ż s z ą  d r r g ą  po b ieg ł  1 u dw o ro w i ,  
W ołając  g łośno  r a tu n k u .  W  d ro d z e  d opad ł  w s z e la k o  im c z a r u  le śn eg o ,  a zan im  
zd o ła ł  o b e jś ć  go do k o ła ,  j u ż  ei  sam i ż y d z i  z n a le ź l i  s ię ,  i w ted y  by liby  go 
n ie z a w o d n ie  sp r z ą tn ę l i  na  d o b re ,  g d y b y  się  n ie  by ła  po jaw i ła  d z ie w k a  w ie jsk a .  
Żydzi  nie  c z e k a ją c  d łu ż e j ,  posz l i  w  la s  w  p r z e c iw n ą  s l ro n ę .  T a k  p rzy n a jm n ie j  
w y p a d e k  ten  by ł  opow iad an y  p r z e z  p oez ly l iona .  W  sam ej  r z e c z y  zna lez io n o  
w ó z  pocz tow y  z końmi i s k r z y n k ę  p o c z to w a  r o z b i tą  i w y p ró żn io n ą ,  a  było 
w ni<-j około 50 0 0  z ł r .  w  b i le tach  b an k o w y c h .  M iędzy  lemi były  2 b i le ty  na  
10.3) z ł r .  N r .  26.701 g .  L .  z n ap isem  po lew e j  s t ro n ie  W y k o w s k i  e t  S ieg e l  i 
N r .  8 3 .3 2 2  A. w . ;  22  sz tu k  po 100 z ł r .  j a k o  to :  N r .  11 .546 X. v,,  5 ) 1 1 9  U.
n., 18273 T .  f., 2 6 0 0 6  W .  s. ,  52737  Q. x., 6 4 065  S. cp, 7 : 0 8 6  A. c., 2 6928
V. v., 3 5 2 8 7  B . r . ,  6 1 654  U. u ., 7 5 3 2 6  O. r . ,  21078  Y. b., 2 9202  E .  g . ,  3 3 820
B. r . ,  31331 X. r . ,  60911 G. b., 8 7 5 4 9  U. g.,  9 8 194  V. o., 1644 1 Y. a. ,  29195
M. e. ,  37151 A. y., 91821 II. d.

Gospodarstwo, przemysł i handel.
S. L w ń w ,  8. l is topada.  W  ciągu ostatnich ośmiu dni po- 

cieplało znacznie ,  deszcze i w ia t ry  mieliśmy na przemian.
W  h a nd lu  Iow ar owym. zmniej szył  się ruch i dowozy ponie­

waż g ran ice p rusk ie  są prawie  całkiem zamknięte .  W e d łu g  donie­
sień t elegraf iczny rh nadesłanych  przez  dy r rk e y e  górno szląskiej  
kolei żelaznej ,  nawet  p rzedmioty  wolne od opłaty nie mogą t e raz 
hy ć posyłane na Oderbe rg ,  do Wroc ław ia .  Podobnież  ws trzymana 
j e s t  komuuikacya z Prusami  na Oświęcim i Nowy Beruń ,  a tak
Wywóz tow aró w  do Niemiec północnych j a k  i p rzyw óz  ztamląd
jes t  niemożebny.  Co do p rzesy łek  towarów kolonialnych i manu-
la k tć w  w granicach  pańs twa,  kolej państwa,  j a ko te ż  kolej północna 
będą mogły p rzewoz ić  je  dopie ro po odwiezieniu wojsk saskich do 
ojczyzny  ło j e s t  od 1 1 . b. i i i . za tem dopiero od tego  dnia sp od z i e ­
wać się można większego  w obrocie handlowym ożywienia.  P r z e ­
syłki  manufaktów i to w ar ó w  lnianych były «■ (ygodniu ubiegłym
najznacznie jsze  i zos ta ły  wywiezione powiększę;  części  do Ks ięs tw 
Nadi lunajskich i wschodnich  obwodów Gnlicyi.  Ilość irh obliczają 
przeszło na 20 00  celu.

W  handlu zbożowym popy t  osłabł  cokolwiek,  ponieważ wy­
wóz do Prus jest zamknięty,  pomimo tego j ednak  odbyt  j aki  był,  
»>ożna j e szcze  śmiało nazwać nadzwyczajnym.  Na wszys tk ich  t a r ­
gowicach  gal icyj skich zboże dowiezione rozb ie rano szybko  i s p e ­
kulanci  nie ustawal i  w swojej  dotychczasowej  czynności .  Wiele 
pnrtyi p r zeznaczonych  do P ru s  wywieziono do Czech,  zwłasz cza  do 
powiatów k ló re  ucierpiały w ostatniej  wojnie.  Ceny w ogóle z a ­
czynają spadać z wyjątkiem żyta,  k tórego wywóz, zawsze j e szcze  nie 
°p łaca  się. Pszenica coko lwiek  potaniała a ceny owsa idą w górę.  
Loco Lw ów  płacono pszenicę 170  0  wagi korzec  po 8 zł r .  60 do 

c., 7, każdym dniem ceny spadały o 10 e. t ak że wczora j  ku -  
Piono większą par tye pszenicy tarnopol skiej ,  dworskiej  po 8 zl r .

15 c. z  ods ta wą  do Lwowa.  Z  Czern iowiec dowieziono w tygo­
dniu ubiegłym 30 0 0  cet.  pszenicy,  ałe tam ceny podniosły się, 
p r ze to  ajenci zagraniczni ,  chętniej  zakupują pszenice t a rnopol ską  
k tó re j  j e szc ze  j e s t  ba rdz o  wiele do sprzedania .  J ę c zm ie ń  143 0  
p łacono po 5 z ł r .  i za kupowano  do b rowarów.  Z y to  t r zyma  się 
w cenie,  gatunk i  160 0  płacono 5 z ł r .  50 c. i zakupowano do 
młynów parowych  i wodnych .  Ceny ow sa  podniosły się coko l ­
wiek  mianowicie na t a rgow icach  w Gałicyi  zachodniej ,  loco L w ó w  
płacono ko rzec  w'agi 100  f f  po 2 z ł r .  45 c. Przedniej  mąki psz e ­
nicznej  wywieziono do Czech 1300 cetn.  Adminis tracye młynów 
parowych w T arn ow ie  i T ęc zyn ku  korzys ta j ą  ze sposobności  i wy-  
se ł a j ą  znaczną ilość swoich wyrobów do Czecz  i Morawii .

Ceny zboża  na t a rgowicach  zamiejscowych były nas tępujące;  
Pszenica 170 0  9 z ł r .  45 c. do 10 zł r . ,  jęczmień 140 0  zl r .  
85  c. do 5 z ł r .  26 c., żyto  160 0  6 z ł r .  80 c. do 7 zł r . ,  owies
99  0  2 zł r .  80  c. do 3 z l r . ,  r zepak 170 0  celnych 12 z ł r .  ćo
12 zł r .  50  c. Ws zys tk i e  gatunki  zboża t r zym ają  sio w cenie p rz y  
wzras ta jącym popycie.  P r z e m y ś l :  pszenica 170 0  10 zł r .  16  c., 
jeczrnień 139 0  5 złr.  18  c., żyto 160  0  6 zł r .  39 c . , owies 
97  0  2 zl r .  88  e. P a r ty e  na t a rg  zw ie z :on e ,  mianowicie żyto i 
owies szybko rozebrane by ły  p ia ez  spekulantów.  R z e s z ó w :  p sz e ­
nica 170  0  9 yłr.  95 c., żyto 160 0  5 z ł r .  25 c., jęczmień 139
0  4 z l r .  29 c., owies 100 0  2 z ł r .  75 r. Ceny podnoszą się 
p rzy  znacznym popycie,  na jęczmień popyt  mniejszy,  J a r o s ł a w : 
pszenica 170 0  9 zl r .  85 <■., jęczmień 140 0  5 z ł r .  10 c., żyto
160 0  6 zł r .  65 c , owies  98 0  2 zł r .  65 c. Ceny podnoszą
się codziennie z powodu l icznego zjazdu kupców’ zagran icznych.  
D ębica :  pszenica 170 0  10 z ł r .  6 e., jęczmień 142 0  5 zł r .
('5 c. ,  żyto  160 0  7 z l r .  15 c., owies 99  0  2 zl r .  85 c., r z e ­
pak  170 0  celnych 11 zł r .  95  c. Ceny j ęczmien ia ,  żyta i owsa 
podnoszą się, a rzepaku spadają.  S ę d z i s z ó w :  pszenica 170  0  
U z l r .  85 c., jęczmień 140 0  5 zł r .  18 c., żyto  160 0  6 z ł r .
.'i5 c., owies 90 0  2 zl r .  85 c. Popyt  i ; okup na pszenicę,  ży to
1 owies .  B ochn ia :  pszenica 170 0  10 zl r .  16 c., j ęczmień 1 4 1 0  
4 zł r .  86  c., żyto 160 0  6 zł r .  65 c., owies 99 0  2 z ł r .  61 c. 
Kupcy zamiejscowi  rozbie ra ją  szybko pur lye na l a rg  zwiezione.  
Popyt  na pszenicę i żyto bardzo ożywiony,  na jęczmień mniejszy.

Dowóz bydła  r zeźnego i opasowego był w tygodzin ubiegłym 
znaczniejszy,  eo już  dawniej  przewidzieliśmy' .  Kolej  L w o w s k o -  
Cz er n i ow i r ck a  p rzywioz ła  2000  sz tuk wołów.  Ogółem wywiez iono  
•z Galieyi do Oświęcima 2900  sz tuk.  W  przysz łym tygodniu,  w e ­
d ług  nadesłanych depeszy  te legraf icznych,  t r ans po r t u  bydła r z e ­
źnego i opasowego nie będą mogły być pose lane z Oświęcima do 
Czech.  P rzycz yna  tego j e s t  j e szcze  niewiadoma,  zda je  się j e d n a k  
pochodz ić  to zt ąd,  że kolej  pańs twa  dla braku odpowiedniej  i lości  
wozów nie może odpowiedz ieć wszystkim wymaganiom.

( Z a r a z a  na b yd ło .)  W  drugiej  połowie paźdz iern ika  b. r .  
za raza  na bydło wygas ła  w Podbereżu,  Cisowie i Br ze z i n  obwodu 
Sfryjskiego,  tudzież  w Siedl i skach w obwodzie Sanock im.

W e d łu g  wykazów- urzędowych za raza  na bydło istnieje j e szc ze  
w 2 miejscach obwodu Samborsk iego  a w 1 S l ryj sk iego ,  w k tórych 
j e dn ak  nie ma już  bydła chorego ,  lecz tylko peryod obse rwacy jny  
zaprowadzony  został .

Ostatnia poczta.
Z n a i m , 7. l is topada (w  nocy) .  W podróży ż Iglaw y wi ta ły 

Najj aś. Pana w Wolen tz ,  S launem,  Langp i r i t z ,  Sche l l r t au ,  Młihriseh-  
Budwilz,  Paul i ł z  i F ra if t er sdor f  licznie zb ierające się duchowieństwo,  
władze cywilne i masy ludności  okol icznej  hueznemi okrzykami  r a ­
dości.  O godzinie 2. p o p o ł u dn iu  p rzybył  Jego Ces.  Mość do Ztiaim, 
gdzie p rzy  wieździe do miasta n b ramy I ryumfa lnej ,  p rzy k tórej  
us tawiony był t a kże  miejski  korpus  st rzelców' ,  powi ta ł  Monarchę 
burmis t r z  na czele r ep rezen tacy i  gminnej  przemową,  na k tó r ą  N a j ­
ja śn ie jszy  Pan raczy ł  mi łościwie odpowiedzieć.  .Po  z lus t rowan iu  
korpusu s t r ze lc ów  udał  się Jego  Mość Cesarz p rzys l ro jonemi  ś w ie ­
tnie ulicami i wyższym rynkiem,  gdzie szefowie wła d z  i p rze łożeni  
gmin okol icznych,  cechy i młodzież szkolna tworzy l i  w gęs tych 
sz e regach  sz pa le r  i us tawiona była honorowa  kompania  wojska  z k a ­
pelą muzyczną do p rzyrząd zon ego  dla Monarchy loka lu ,  w k tó reg o  
przeds ieni  czeka ło  kilka dziewic w bieli przybyc ia  Jego  Ces.  Mo­
ści,  z k tó rych jednia doręczyła Najjaś.  Panu zmyślnie u łożony  bu­
kiet.  Po tem nastąpi ła p rezenlaeya s z la c h ty ,  duchowieńs twa i w ładz  
cywilnych i woj skowych.  Po uczcie dworsk iej  wyprawi ło  s to w a­
rzyszen ie  śpiewaków z miejską bandą muzyczną p rzy  rzesis tem 
oświt  tleniu miasta se r e n a d ę ,  p rzyczeni  ludność objawiła r adość  
swoją  hueznemi okrzykami .

Z  n a  im,  8. l is topada .  J (,go Mość Cesarz udziela ł  dziś p o ­
wszechnych  audyencyi ,  a o godzinie  11. robił  w to w ar z y s t w ie  Fml.  
hrab iego Crennevi l l e wyc ieczkę  do akademii  woj skowej  w Klos le r -  
Bruck .  Bnr mis l r z  jecha ł  przed powozem Naj j aś .  Pana.  Oprócz tego 
zamyśla  Jego Ces.  Mość zwiedzić  p o m n i k  Kopała ,  szpital  i r a tusz .  
Naj j aś .  Pan  of iarował  na ubogich w Budwitz  5 0 0 ;  w F re ien sdo r f  
200,  w Paul i tz 300,  na pogorze lców w Wol l r am i t zk i rch en  300,  na 
ubogich w lg ław ie  3000,  i na pogorze lców w Bautsch 3(100 zł r .  
Wi ec zor em  świe tne  przedstawien ie  w t ea t r ze .

Z  u a i n i , 8.  l is lopada.  (4.  godz.  z połudn ia ) .  Se rena da  i 
pochód z laklami,  wypra wian e  wczoraj  na cześć Najjaś.  Pana,  w y ­
padły bardzo świelne p rzy łagodnem i dziś j e szc ze  I rwnjącem po­
wiet rzu .  Je go  Ces.  Mość bawił  w ciągu se renady  na balkonie,  a
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licznie zg roma dzo na  ludność witała Monarchę n ieskończonemi  ok rzy ­
kami r a d o ś c i .  W końcu zajaśniał  na rynku ogień bengalski  i cała 
publ iczność zanuci ła hymn ludu. Najjaś.  Pan raczy ł wyraz ić  się 
z wielka pochwała o p racach  tu te j szego  tow arzys twa  muzycznego.  
Dziś udziela ł  Jego Ces.  M o ś ć  wi.-lu osobom posłuchania i p r zy j ­
m o w ał  liczne deputacye,  potem odwiedzał  Klosterbrnck,  szpitale,  
bu rg ,  świątynię pogańska,  Karo l inenberg  i pomnik Kopała.  W i e ­
czorem będzie świe tne  przedstawienie w t eat r ze .  Odjazd nastąpi  
j u t r o  zrana o godzinie Gstej.

F l n r e n c y a ,  8. l istopada.  „N az ion e“ p isze:  Depesza z Pa-  
lermu donosi,  ze a resztowano  tam kilku notablów,  miedzy tymi  
także biskupa z Monrcale,  g d y i  pokazało się, Ze byli  skompromi­
towani przy  wypadkach wrześniowych. .

N o w y  Y o r k ,  6. l is topada.  Obiegają pogłoski ,  że Ceear/ ,  
mexykański Maxymiiian abdykował.

T  12 A  T  9 1 .
D ziś  ( p r z e d s t .  n i e m . )  „ 0 ® i «  . I f r i k a n c r i i l t C

w  5  a k i a c h .

s i k a o p e r a

Przyjecha l i  do Lwowa.
D nia  9. l is topada .

H o te l  G e o rg e  : Pt*. I t r .  M ic h a ło w s k i  S ta n . ,  7. B o le s l ra sz y c .  —  B a l  Ant. ,  
z B ła ż o w a .  — J u z e fo w ic z  T om  , z Suczawy.. —  K o la r s k i  S tan . ,  z B rz y s k a .  — 
P e t r o w i c z  Fran i : . ,  z W o lo s lk o w a .  —  W e r n e r  K aro t ,  z S o ło łw iny .

H ote l  e u r o p e j s k i :  D o ła ń s k i  l ,n ik ,  z R a k o w a .  —  K r i e g s h a b e r  Al.,  z S o -
p o roży .  — W a s s y l k o  E l  , z P ańk i .  — S e h r o t t e r  F ra n c . ,  c. U. p o d p o ru c z n ik ,  
z T a rn o w a .

Hotel H an g a :  Ks. T l iu r n - T a x i s  Lam .,  c. k. p o d p u łk . .  A b e n d ro th  L udw .,
c. k .  ro tm . ,  M a s in y  Aug.,  c.  li. kap i tan  i I l o le c e k  W a c ł a w ,  c. k. j e n c r .  insp . ,
z  W ie d n ia .

H o te l  a n g ie l s k i :  B a r s z c z e w ic z o w ic z  K r i s p in ,  z K o ru h o w a .  — B io tn ick i  
T e o d o r ,  z  D z ik o w iec .

Wyjechali  ze Lwowa. ,
D nia  9. l is topada .

P P .  H r .  G ole jew s l i i  Ant. , do H a r a s y m o w a .  —  l i r .  L a n c k o ro ń s k i  T e o d o r ,  
do T a r t a k o w a .  —  B r .  l l o ro c h  S e w . ,  do M o ra n ic c .  —  B o g d a n o w ic z  G rz . ,  do 
O rz e c h l ib .  — B o b ro w s k i  W ł a d  , do T a rn o w a .  — C z a jk o w sk i  W al . ,  do Ś w i e ­
r ż a .  —  F e d o r o w ic z  .lan, do O kna .  —  H u b ic k i  K arol ,  do W ie d n ia .  — J a s iń s k i  
F ra n c . ,  do Zal ia jpo la .  — M ro z o w ic k i  Ju s ty n ,  du B e d n a ró w k i .  - -  O b e r ty ń s k i  
K a z  , do U d n o w a .  — R a c ib o r s k i  Kap , dn C z e rn e l ic y .  —  R o z w a d o w s k i  Tom.,  
do B a b in a .  -— S ie w ic k i  K o n s t , do S ie n ia w y .  — T h u l l ć  S ta n . ,  do W a l a w k i .  —

W i n n i c k i  L u d . ,  do W ie d n ia .  — W iś n io w s k i  Hen.,  do D obrzan .  — Z adurow ie*  
L u d . ,  do W ie d n ia .

Spos t rzeżen ia  meteorologiczne  we Lwowie.
Itnia 9. listopada 1 866 .

B a ro m e t r  
w  m ie r z e  

p a r .  s p ro w .  
do 0 ° R e a u .

S to p ie ń  S ta n  po- K ie r u n e k  j s i ła  
c iep ła  w ie t r z ą  

w e d łu g  | w i lg o -  j  w ia t r u
Reaum . tnego  I

S ta n

a tm osfe ry

7. god. z r a n a  
2 . god po poł. 
łO .god .w iecz .

3 26 .04  
323 45 
322,62

3.7  
11.5

7 3

8 >.3 
47  9 
7 2 .4

p o łudn iow y
z ach o d n i

p ochm urno

K 35 r s  L w  o w s k i.

D nia  9 .  l is topada .

D u k a t  h o l e n d e r s k i ...........................................w a l .  a u s t r .
D u k a t  c e s a r s k i ......................................   „ „
P ó ł im p e ry a ł  zł . r o s y j s k i ............................  „ ,,
R u b e l  s r e b r n y  r o s y j s k i .................................  „ ,,

„  p a p ie ro w y  ro sy jsk i  • ■ „
T a l a r  p r u s k i .....................................................  ,, „
P o lsk i  k u r a n t  i p ię c io z ło tó w k a  . . ,, „
G al icy j .  l is ty  z a s t a w n e  w .  a. za  100 zł.  ,

„ „ „ ni. li. za  1 0 0 z ł . /
G a l icy jsk ie  obligaeye indomnizftcyjno  s 
5 u P o ż y c z k a  n a ro d o w a  . • • • 1
A k c y e g a l .  kol.  że laz .  K a ro la  L u d w ik a  )
A licye  kolei Iw o w sk o -c z e rn io w ie c k ie j

bez
kuponów

g o tó w k ą to w a re m
e. j zł. c.

"  6 02 6 ~~uT“
6 05 6 12

10 45 10 65
1 93 1 97
1 66 1 69
1 91

1
93

71 65 73 40
76 29 77 04
67 08 67 88
66 38 67 13

218 — 2 M 25
184 25 187 75

Telegrafowany k a r s  wiedeński .
Dnia 9 l is topada.

5 4 M e t a l i k i ........................................................................................................
5 4  p o ż y c z k a  n a r o d o w a ...............................................................................
Losy  z 1860 roku  .......................................   .
A k c y c  b a n k u  w i e d e ń s k i e g o .....................................................................

„ „ k r e d y to w e g o  .....................................................................
L o n d y n ,  19 fu n tó w  s z t e r l i n g ó w ............................................................
S r e b r o .......................................................................... .... ..................................

„ t o w a r e m ..............................................................................................
D u k a t  p o jed y n czy  . . . . .  ...........................................................

z ł r . k r .

59 55
66 75
79 70

713 —
151 50
128 50
127 25

6 1 1

n n r s  g ie łdy  wiedeńskiej .
D nia  7 .  l i s to p ad a .

(Z a  tOOzł.)  
pien.
53  90

f .  I f ł u j j  p u k l i c z u } .
A. P  a  ń s t w a.

W  a u s t r .  w a l .  po 5 %  . .
„ „ b e z  k u p o n ó w

z w r o tn y  po 5 %  . . . .  99 .80  
Z pożyczk i  n a r ó d ,  z p roc .

od s ty c z n ia  do l ip c a  p o 5 ^ t  6 6 . — 
od k w ie t .  do p a ź d z .  po 5 %  6 6 .— 

P o ż y c z k a  w  s r e b r z e  z 1864 
ro k u  z w r o tn a  w 35 la la c h  74 25 

Z  r .  1851 se r .  B .  po 5 %  — .—

to w a r .
54 -

M e ta l ik i  po f>% 58.40

99.90

66 20 
66 20

7 4 ,7 5

58.60

l is to p a la po 5 %  . 6 0 .— 60 20
dtto. po 4 1 0 0

0 . 50 .75 51 —
dtto. .. 4 % 45.75 4 5 .15
dtto . ,, 3% . . . 33 .75 34.25
dtto. 11 2 * 2O/

■0 . . 2 8 — 3 0 —
dtto. 1% . . . 11.30 1 1 50

P r z e z . do w y! . r 1839
całe losy . . . . 51.25 152—

P rz e z . do wyl. 7 r . 1839
p ią ta c z ę ś ć  la sów . . 148 50 149.50

P r z e z . do wyl. z r. 1854 73 50 7 4 —
P r z e z . do w  i 1. z r . 1860

po 500  zł.  . , 79 .30 79.50
P r z e z . do wyl. z r . 1860

po 100 z ł .  .
P o ż y c z k a  z r .  1864 (z  p r e ­

m ią)  po 100 z l r .  . . . 
R e n ty  Como po 42 l i r .  aus l .

( po 5 %
W y lo s .  obi . daw n 

d ługu  p a ń s l .

8C.7.i 8 7 .-

P r z e z .  do los. obi.  I 
d a w .  d ługu p a ń s t . j  
7. p ro c .  w k ra ju

dllo . z p ro c e n t ,  i 
z a  g r a n i c a  s

72 20 
17.50 
52—  

V / t % 69.75 
4 % 44—
3',.,% 39.50 
3% —  
2‘/,% 4 9 .— 
~Vł%45.— 
2 %  4 0 —  
1 % % 3 5 —

72 .40  
18.-0  
54 .—
50.25
44.25 
4 —

5 1 .—
45.50 
41 —
35.50

pien .
K a r . , K r a i n y  i W y b .  8 0 .—
W ę g i e r .................... 7 0 . —
B a n .  T e in .  . . . 7 0 .5 0
K ro a c y i  i S ła w o n i i  72 .  -  
G a l icy i  . . . . 67 75
S ie d m io g ro d u  . . 65.5*1 
B u k o w in y  . . . 6 5 . —

Z k la u z u la  w ylos .  w  r .  1867 67 .75

-  &.© 
— lO —

z r.
po

w *
% ^  ŁDiC

8 2 — 8 2.50
S3. — 8 5 —
8 2 — 8 4 —
82.75 83 .25
7 9 — 8 0 —
8 7 — 8 8 —
8 2 .— 84 —
9 5 — 9 8 . -

B a n a t  T e m e rz .  
Lomli.  w en. poż.

D łu g  T y ro lu

D łu g  S a l i  b u r g u

D łu g  K ra in y

G ak d ł .  z w r . z r . l 8 6 6 „ 
2 . Ntni i  o b l i g .

71.

6 7 .5 0  
66 .25  
66 .
67  25 
6 6 .60  
86—

6 6 . -  

1850 8 5 —
5% — —  —
4 %  -
3' /2%—
3% ——  —
2 7 , % - . -  —  
2% ——  _

9 2 . -

Po A';
/a /o

*'A%
2 %
1' i 4 /o I’

7 %  91.75
Uomcsij-kaEii .

100 zl. . . . — .—  o;> go
100 „ . . .  19—
100 „ . . . — —  18.50
100 ,. . . . 1G—
100 „ . . . —  —  14.50

to w a r ,  i p ien. towar .
8 6 .— dtto II. emis.  po 200 zł. m. k. — .- — . -
7 1 . — K ole j  B u s t e r h r a d z k a  po

500 zł. m. k .........................  6 8 0 .—  — . -
Kolej A u s s ig .  - Ciepl.  po

200  z ł .  m. k ....................  240 .—  2 5 1 .—
Kol. B e rn .  Ross.  z p i e r w ­

sz e ń s tw e m  po 200 zl.
mon. k o n w .................................. — .—

Kol. G rac .-K od .  i T o w a r .
g ó r n .  po 200  zł. w . a. . 100 .—  110 .— 

A u s tr .  t o w a r z .  żcg'1. pa r .
po 500 zł. m. k .................  4 6 0 —  4

L lo y d a  w  T r y e ś c i e  po 
500  zł . m. k .  . . . . . 180—  185—

T o w .  młyna p a r .  w  W ie d .
po 500 zł. w . a ...................  4 4 8 .— 450.

P o w s z .  a u s l r .  T o w .  g az .
po 200 z l .  w-, a. . . . 2 5 0 .— 260.

Mosiu  l ań c .  w  P e s z c i e  po 
500 zł.  m. k .......................... 335. -  340 .-

3 .  A k c j e .

B a n k u  n a ro d o w e g o  . . . 
In s t .  k r e d .  dla h a n d lu  po

(Z a  sz tuko .)  
7 1 2 .— 714  —

„ 4V2% —
—

15. K r a j ó w  k o r o n n y c h .
N ż i s z e j  A u s try i  
AVyż. A u s t ry i  ,
S a lcb u rg -  . . .
C zech  . . . .
M o ra w i i  • • •
S z l ą s k a  . • •
S ty ry i  . . • •
T y r o l u  . . . •

0  p I" e ż:a'ny łiedaktor A  S t a d y r i s y .

200 zł. w .  a.
Niż. - a u s t r .  tow. eskom t.

po 500 z ł ............................... 5 8 5 —  5 9 0 —
B a n k u  a n g to -a u s t ry a e k ie g o  

na  200 z ł r .  (2 0  il. s t e r . )
z w p ła t ą  3 0 % .................... 7

P ó łn .k o l .  po 1000 z ł .  m .k .  1620— 1625—  
T o w .  kole i  że l .  p a ń s t w a  po 

200 zł.  m .k .  czy l i  500 fr.
P o łud .  kolei  pań s l . ,  lomb. 

w e n .  i c e n t r a l . -w ło s k ie j  
ko le i  że l .  po 200 z ł .  w . a. 
czyli  500 fr. z w p ła ta  
180 z ł .

Kol. Ces. E lż b ie ty  po 200 zł. 
mon. k o n w .  . . . . . .

Kol.  K a r .  L u d .  po 2 0 0 zł.
mon. k o n w ..............................

L w o w s k o - e z e r n io w .  kolej  
po 200 zł. w . a. w  s r e b r z e
(20  f. s . ) .........................

U p rz y w i l .  c z e s k a  kolej z a ­
c hodn ia  po 200  zł. w. a.

P o ł u d . - p ó ł n . - n i e m .  ko le i  
kom. po 200  zł.  m. k. .

K ole i  C isy  po  200 zł. m. k. 
po 140 z ł .  ( 7 0 % )  w p ła ty  147.—  147 . 

Kol.  P r e s z b .  T y m .  I. emis. 
po 200  z ł .  m. k .................. ...... ........

150 30 150 50 

590.

79. 
625.

197.90 198 10

298 50  2 0 9 . -  

129—  129 50

B a n k u
n aród .

335. -  

!s. I j i s l y  z a s t a w n e .
( z a  100 z ł .)

[ Olet.z r .1857  po 5
J lO le t . „ 1 8 5 7 p o 5%  

dow  m. l i . ) p r z e z n a c z o n e  
l l o s .  po 5 %  .

105__

94 50 9 4 ,75

89.60

7-2—

B a n k u  ( n a  12 m. 5 %  . . 
n a r ó d . < p r z e z n .  do loso- 

w  w .  a. ( w a n ia  po 5 "fn . .
G al .  T o w .  k r e d .  w- w. a. 

po 4 %  . . . . . . . .
W ę g ie r .  T o w a r ,  z iem sk ie  

po 5 % ...................................

6.  ( t&Migacye z  p r a i c c m  
p iea,łvszeń. st iv«.

Kolej E lż b ie ty  po 5 %  za
100 z l .  m. li .......................
de tto  del to  w  s r e b .  u p r .  
za  100 zł . w .  a. . . .

E m is .  z  r .  1862 za  100 zl.
wal.  a u s t r ............................

T o w .  a u s l r .  kok p ańs tw a
po 500  f r .............................

219.25 219 .75  j Kol. L o m b . -w e n .  po 5 0 0 fr.
|K o l .  póln. po 100 zl. ni k.
| Kol. póln. po 100 zł. vv. a.
Kol. G logn.  po 100 zl. in. k.
U p rz y w .  c z e s k a  kol.  zach .  

po 3 0 0  zł. w. a. (w  s r e ­
b r z e )  za  100 zl. .

P o łud .  półn .  kolej  k om. |UI

8 9 .75  

73. 

82 .50

185.— 

156.50 

111 25

185.50 

157 .— 

111 75

Kole j  ga l .  K aro la  L u d w ik a  
po 300 zł. w. a. (w  s r e b r z e )  
po 5 %  za  100 zł. . . ,

9 9 .  - ——

89.2  i 89.75

82.50 83 —

125— 125 50
112.85 113.25
94 .50 9 5 . —
8 9 .50 9 0 —
7 4__ 7 5 . -

94 .50 9 5 —

76.25 76.75

9 4 .75 95.25

(z a  sz tu k ę  

125

T ow . żeg. p a r .  na D unaju  
z a  100 zl. m k .  . . .

L loyda  za  100 zł. . . .

<5. S i« s y .
Inst .  k red .  dla  hand lu  po

100 zł. w. a ............................ 125.25
T o w . żeg .  par .  na D unaju  

po 100 zl. 111. li. . . . 80 .50
Poż.  T ry e .  po 100 zł. m .k .  1 U . — 

„ „ po 50  zł.  m. m.
P o ży czk a  m ia s ta  B udy  po

40 zl. w. a ..........................
po 40 zł. m. k
51 *0 ., „
*1 ^  11 11
11 40 „ „

40

p i e s  to w a r ,

9 3 —  95. —
8 9 —  — —

E s te rh a z e g o  
Salina  
Palłiego 
C larego  
S t .  Gciiois
W inil i ,sel igralza 20 „ „
W a ld s l c in a  20 „ „
K eg 'e v ic h a  „ 10 „ „
F u n d aey a  szp i t .  A rc y k s ie -  

c ia  R udo lfa  . . . . ‘

48.50

2 3 —

81,
113

49

'•)

.75

50

50

2 7 —  
21 —  
24. -  
2 3 —  
18.50 
19—  
12—

22
25
23
19.
2 0 . 
13.

50
50

11.75 12.25

W e k s l e .
( N a  3 m ies iąc e .)  

A m ste rd am  za  100 zl.  hol 
A u g s b u rg  za  ! 00 zł. w. p. n. 
B e r l in  za  100 ta l . . . . 
W r o c ł a w  z a  100 tal . . . 
F ra n k fu r t  za  100 zl. w. p .n .  
G enua  za 100 lir,  piem.
H a m b u r g  za  100 M. B. . . 
L ip s k  za  100 lal. . . . 
L iw u rn a  za  l()o lii. tosk. 
L o n d y n  z a  101't. sz t .  . . 
E u g d u n  za  '0 0  fr.  . . . 
Meilyolan za  100 lii 
M a rsy l ia  za  100 fr.
P a r y ż  za  106 l r .  .
P r a g a  za  100 zł. v.- 
T r j  es t  za  100 -zł. w. a. .
W c n e e y a  za  100 zł. w. a.

(31 dn i  po o k a z a n iu . )

B u k a r e s z t  za  100 pias t.  woł.  .    . —
K o n s ta n ty n o p o l  za  100 p ias t .  tu r .  — —

K u r s  z ł o t a .

108.75 1 09—
1 08— 108.20

108 30 108.40

9 5 .75 9 5 .90

128.25 128.75

51 .05 51.10
51.10 5 1 .2 0

D ukaty  ces . men. . 
delto, pe łnej  w ag i

K o r o n a ....................
20fran l ió w k a  . , . 
R o s y jsk i  im p e ry a ł  . 
T a l a r  zw ią z k o w y  . 
S r e b r o  ....................

6.11 6.11% 
6.11 6.11'A

10.29 10 30
10.55 10.65

1.91 1.9 IV* 
127.50 127 70

K u rs  korony w  c.  k. k a s a c h  17 zł. 4 8 3kio1-

c. k. gct.lic. d ru ka rn i  r ządow ej.


